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Hurtowy skład w Piotrkowie. Aleja 3-go Haia 15.

Za spokój duszy

WALEREGO WOLSKIEGO
w drugą rocznicą śmierci, odprawiona zostanie msza św. żałobna 
w kościele św. Jakóba, dnia 23 grudnia rb. o godzinie 10 rano, o 
czem zawiadamiają przyjaciół i znajomych
12333 ż o n a  i dz iec i.

W K R Ó T C E

P A G A N I N I
S z cz e g ó ły  w afiszach .

<■ i-»* Ź posiedzenia Rady Ministrów.
Tajemnicza narada wojskowa

w  Kownie.
Pogłoski o n ieb ezp ieczeń stw ie  p rzew ro tu  

ko m u n isty czn eg o .
WILNO 22-12. Donoszą z Kowna: Oneg- 

daj odbyła się w ministerjum wojny tajem
nicza narada wojskowa, na której obecni by 
li dowódca armji generał Zukauskas i szef 
sztabu generalnego Plechawiczjus oraz mi 
nister obrony krajowej Daukants. Oprócz 
przedstawicieli wojskowości w naradach • 
brali udział również członkowie rządu. Po

naradzie dowódca armji gen. Zukauskas w 
towarzystwie szefa sztabu generalnego pułk 
Plechawiczjusa i ministra Dankautasa doko 
nai inspekcji pułków, stancjonujących \

Kownie.
W związku z naradą ukazały się w Kow

nie fantastyczne pogłoski o możliwości pize 
wrotu komunistycznego na Litwie,

Pożar zamku w  Dzikowie.
8 osób znalazło ś m ie rć  w płom ieniach . — Zginęły b e z 

cen n e zbiory i bibljoteka.
poczem ogień z błyskawiczną szybkością 
przeniósł s»<? do pokojów drugiego piętra, 
a stamtąd na pierwsze piętro, gdzie w 
wielkich salach pałacu mieściły się zbiory 
historyczne i gdzie znajdowały się pomiesz 
czenia bibljotelci dzikowskiej, obejmującej

' ' :h

Ja k  już o tem wczoraj donosiliśmy naszym 
Czytelnikom, w Dzikowie wybuchł pożar, 
pastwą którego padł stary zamek; w czasie 
pożaru znalazło śmierć 8 osób m. in. słynny 
lekkoatleta polski — Freyer. Dzisiaj poda
jemy szczegóły pożaru.

KRAKÓW 22-12 Pat. Z Tarnobrzega do
noszą, że z nieustalonych dotychczas przy
czyn wybuchł pożar w zamku Zdzisława 
hr. Tarnowskiego w Dzikowie. Prawie cały 
zamek wraz z bezcennemi zbiorami i bibljo 
teką spłonął niemal doszczętnie. Uratowa
no tylko częściowo lewe skrzydło zamku.

W pokojach mieszkalnych pałacu przeby 
wały podczas pożaru matka Zdzisława hr. 
Tarnowskiego. Zofja i księżna Radziwiłłowa 
które zdołano uratować. W akcji gaszenia 
pożaru brała udział miejscowa straż pożar 
na, służba folwarczna, urzędnicy zarządu 
dóbr i młodzież okoliczna.

W łaściciel zamku w Dzikowie był nieo
becny w czasie pożaru.

KRAKÓW 22-12 Pat. Według dodatko
wych doniesień o katastrofie pożaru w Dzi 
kowie zawiązek pożaru powstał na strychu

około 20.000 tomów, wśród których wiele 
było cennych „białych kruków".

Na ratunek rzuciła się służba domowa i 
młodzież szkolna oraz mieszkańcy Dziko
wa i Tarnobrzega.

W akcji ratunkowej według dotychczaso 
wych danych poniosło śmierć osiem osób 
m. in. słynny lekkoatleta - biegacz Freyer, 
syn koniuszego hr. Tarnowskich, dalej zgi 
nęło 2-ch uczniów gimnazjalnych I paru ro 
betników. Z pośród kobiet poniosła śmierć 

kilkunastoletnia seminarzystka. Poźatem 
kilkanaście osób poniosło cięższe lub lżej 
sze obrażenia. Ranionych przewieziono do 
szpitala w Tarnobrzegu.

Według ostatnich informacji dzięki boha 
terskim wysiłkom ratujących udało się oca 
lić około 50 proc. zbiorów.

WARSZAWA 22-12 Pat. Dnia 21 grudnia 
o godz. 5 pp. odbyło się pod przewodnic
twem p. wicepremjera prof. Kazimierza Bar 
tla posiedzenie Rady Ministrów. Na posie
dzeniu tem m. in. uchwalony został projekt 
rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospoli
tej o organizacji i zakresie działania władz 
administracyjnych ogólnych; projekt rozpd 

rządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej o 
zniesieniu tymczasowego w dziale samo - 
rządowego oraz projekt rozporządzenia Ra 
dy ministrów o statystyce ruchu na dro - 
gach wodnych śródlądowych. Pozatem Ra
da Ministrów, zgodnie z wnioskiem mini
stra Spraw Zagranicznych, uchwaliła: pro
jekt ustawy w sprawie ratyfikacji konwen
cji, podpisanej w Rzymie dnia 6 kwietnia 

'1922  r. pomiędzy Austrją, Włachami, Polską 
Rumunją, Królestwem Serbów, Chorwatów, 
Słowańców i Czechosłowacją dotyczącej 
wypłaty emerytur i wsparć emerytowanym 
cywilnym i wojskowym b. Austrji; projekt 
ustawy w sprawie ratyfikacji konwencji 
międzynarodowej o repartjacji marynarzy, 

’ przyjętej jako projekt na 9-ej sesji między
narodowej konferencji pracy z dn. 23 czer
wca ub. roku. W dalszym ciągu Rada Mi
nistrów uchwaliła projekt ustawy w spra - 
wie ratyfikacji konwencji międzynarodowej 
o umowie najmu marynarzy, przyjętej na 
wspomnianej 9-ej sesji międzynarodowe) 
konferencji pracy oraz projekt uchwały Ra 
dy Ministrów w sprawie zatwierdzenia pod 
pisanego w Poznaniu dnia 27 października 
1927 r. protokułu dodatkowego do pretoku 
łu -polsko - niemieckiego z dnia 9 grudnia 
1925 r. w przedmiocie otwarcia dróg cel - 
nych i innych przejść przez granicę polsko- 
niemiecką, również projekt uchwały Rady 
ministrów w sprawie stosowania zniżek cel

nych dla towarów pochodzenia estońskiego*
przed ratyfikacją konwencji handlowej pot 
sko- estońskiej a ' wreszcie projekt uchwa
ły Rady ministrów o riieratyfikowaniu kon 
wencji o uproszczeniu inspekcji emigran - 
tów n i statkach. Zgodnie z wnioskiem mi
nistra spraw wojskowych, uchwalony został 
projekt rozporządzenia Rady- ministrów, 
przewidujący wydzielenie z ogólnej admini 
stracji państwowej przedsiębiorstwa „Pań
stwowe Zakłady Lotnicze w Warszawie“ . 
Jednocześnie zatwierdzony został statut 

tego przedsiębiorstwa. Na wniosek Mini -  
stra skarbu. Rada ministrów uchwaliła pro
jekt rozporządzenia Prezydenta Rzeczypo- 
jitej w sprawie zatwierdzenia umowy poi -  
sko-gdańskiej o zastosowaniu ceł wywozo
wych. Dalej. na wniosek ministra sprawie 
dliwości, uchwalony został projekt rozpo
rządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej, o 
aplikacji sądowej w okręgach sądów apela 
cyjnych w Warszawie, Lublinie i Wilnie. 
Na wniosek ministra Przemysłu i Handlu, 

uchwalony został projekt rozporządzenia 
Rady ministrów o przekazaniu spraw rybo 

•łóstw.i morskiego ministrowi przemysłu i 
handlu traz projekt rozporządzenia Rady 
ministrów zawiera]«*cv przepisy o prze - 
myślę zastawniczym. Wreszcie Rada mini
strów uchwaliła prejekt rozporządzenia 
Prezydenta Rzeczypospolite; o przedłuże - 
nia praw i zwłoki, pi ze widzianego w § 5 
rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospoli
tej z dnia 14 maja 1924 r. o przerachowa- 
ni-i zobnwiązan prvwa1ro-prawnych. Wkoń 
ca R adi ministrów uchwaliła, dodatkowy 
l-redyt w budżecie A'inislerf1wa Poczt i Te 
legrafów na rek UC: w kwocit 3.290.000 
zł. Posiedzenie Rudv r- nistrów zakończo
no zestało około godz. 9-ej wieczorem.

Znowu rozłam w płd. Chinach.
G ro zą  now e walki o K anton.

IiONDYN 22-12. Według wiadomości z 
Chin. wśród generałów kantońskich. któ - 
rzy działali zgodnie przeciwko komunistom 
obecnie ujawniły się poważne rozdźwieki 
pa tle walki o władzę. Generał Wang - 
Czing-Wej stara się uniezależnić od władzy

rządu nankińskiego I uformować własny 
rząd kantoński. Rząd nankiński wysłał do 
Kanto>iu dwie dywizje, które po stwierdze
niu zamiarów politycznych tfererala War-* 
Czing-Weia zostały wstrzymane i okopały . 
się w pobliżu Kantonu.

Ż y w c e m  p o g r z e b e m  n a  d n ie  o c e a n u .  Straszne widowisko na wybrzeżu morza.
NOWY JO RK  22-12. Już minęło 70 go

dzin od czasu, gdy zatonęła łódź podwod
na S.4. Jeszcze wczoraj o godzinie 11-ej a 
paraty, mierzące każde poruszenie w zato 
pionej łodzi zarejestrowały ostatnie poruszę 
nie żywcem pogrzebanych marynarzy. • O 
godz. 6-ej po-południu jeszcze raz zdawało 
się, jak gdyby coś ruszyło się w zatopionej 
łodzi. Od tej chwili niema znaku życia. 
Strażujące statki mają wrażenie, że znajdu 
ją się nad wielką trumną.

Proyincetown Pat. Władze zajmujące się

ratowaniem zatopionej łodzi podwodnej S. 
4 oznajmiły wczoraj późnym wieczorem, że 
Mn-i przy i rn o cy  którei starano się wydo
być łódź na powierzchnię, zerwała się z po 
wodu gwałtownej fali. a łódź spadła z pow 
rotem na dno. Dziś loro  odnaleziono z po 
wrotcir łódź podwodną i założono rurę. 
przez którą w ciągu 5 godzin wpompowy- 
wano pov/ietrze dc komory torpedowej. 
Nurkęwie, którzy dotarli w dniu dzisiej
szym do łodzi, nie zdołali zauważyć jakich 
kclwiek objawów życie wewnątrz.

BLRLIN 22-12 Donoszą z Londynu: Wczo 
raj rano jeden ze statków transporto.v/ch 
rozbił się n i skale S ł— i rui Nearske w pobli 
żu Garreslow-n Mci ze było tak wzburzone 
że, pomoc była niemożliwa. W świetle ref-

T e a ł r  „im . K il iń s k ie g o * *

lektorów widziano z brzegów, jak część za 
łogi kurczowo trzymała się masztów. S ły 
szano wyraźnie wołania o pomoc. W oczach 
bezradnych widzów okręt zgruchotany o 

skałę, poszed ł na dno. *

Tvlko t przedstawienie

Leopold Staff laureatem nagrody
M in . W . R . i O . P .

b art teatrów: Nie-łobina Petersburgu oraz M*xa Reinhardta w Berlinie

L I D U  P O T O C K I E J
naiwybitniejszej siły teatru art stycznego w N ^ w ym -T ^u  wrflz ze swoim 
doborow\m zespołem, ranie: Diana Blumenfeld, M.. Rożen. D. S aiewicz, 
panowie: Sz. Krantz, Sz. Landau, M. Marsałow. "Jonas Turków, waintrauo i in.

WARSZAWA 22-12. W dniu dzisiejszym 
p. minister W.R. i O.P dr Dobrucki za - 
twierdził wniosek sądu literackiego w 
sprawie przyznania tegorocznej państwo - 
wej nagrody literackiej Leopoldowi Staffo
wi przesyłając na ręce jego pismo treści na 
stępującej: „Zawiadamiani pana, że przy - 
chylając się do wniosku sądu konkursowe
go, który uznał, że dzieło pana pt. ;,Ucho 
Igielne“ , jako szczególnie wybitne zjawis
ka literackie w ciągu ostatniego 3-lecia nie

tylko wzbogaca znakomity dorobek poetyć 
ki pana, lecz przechodzi też do skarbca li
teratury ojczystej, przyznałem panu nagro 
dę literacką ministerjum wyznań religijnych 
i oświecenia publicznego za rok 1927. (—) 
Minister dr. Dobrucki".

„Kurjer Czerwony" podaje że laureat 
nagrody p, Leopold Staff ma bye przez p. 
ministra skarbu Czechowicza zwolniony od 
podatku dochodowego od nagrody.

We wtorek 27 grudnia punktualnie o g^dz. 9 wiecz.

Z  T A M T E G O  Ś W IA T A
Sztuka w 3 aftach 1. D. Berko vieza (zięć Szabm a Al ichema).

Bilety wcześniej d:o nabvcia w składzie aptecznym n. Liimano\> icza 
a w dzień przedstawienia od gnd*iny 6 orzv kasie teatru.

12346



Uboczne korzyści z konfliktu
polsko-litewskiego

(Korespondencja własna « Głosu Trybunalskiego■>).
Najbardziej nieprzejednani przeciwnicy 

obecnego rządu kowieńskiego powinni wy 
«tąpić dziś z żądaniem przyznania panu 
Waldemarasowi odpowiednia wysokiego 

odznaczenia polskiego. Należy spodziewać 
się że nastąpi to z chwilą nawiązania nor 
malnych stosunków pomiędzy nami a Li - 
twą. Nie ulega już bowiem żadnej wątpli
wości, iż pracował on niezmiernie owocnie 
nad utrwaleniem naszego prestige'u pań - 
stwowego i dał nam doskonałą możność 
przekonać poglądowo Europę o naszem wy 
robieniu politycznem. Najwybitniejsi publi 
cyści współcześni zmuszeni byli nolens vo 
lens zapoznać się bliżej z rzeczowemi da- 
nemi i cyframi statystycznemi, dotyczące- 
*?*. P « e « łe g o  bytu Litwy, a zwłaszcza jej 
dzisiejszego stanu .Obserwowałem twarze 
nader licznie zebranych przedstawicieli 
prasy i polityki francuskiej, przysłuchują
cych s ’Ç sumiennie opracowanej pogadan- 
cc.. Pr°fesora Komarnickiego na temat kwe 
stji Wilna. Nie zapomnę tego głębokiego, 
szczerego zdumienia, które ich ogarniało 
w miarę jak prelegent przytaczał historycz 
ne, ekonomiczne, demograficzne, cywiliza - 
cyjne etc. argumenty, świadczące o rdzen
nie polskim charakterze całej Ziemi Wileń 
skiej. Raz po raz rozlegały się szeptem rzu 
cane uwagi, bądź nie dwuznacznie zdradza 
jące powątpiewanie o logice pana Waldema 
rasa, bądź też jaskrawo wyrażające pełen 
uznania podziw dla naszej cierpliwości. A 
przecież ta przedwieczorna herbatka w Ca 
fe de la Paix, na którą zapraszał p. B art
hélémy, vico - przewodniczący komisii 
spraw zagranicznych w Izbie Deputowanych 
nie była, nawet w Paryżu, jedynem źró - 
dłem sumiennych informacji...

Pan Waldemaras, czyniąc z konfliktu 
polsko - litewskiego polityczną sensację 
światowej doijiosłości, oszczędził nam szu
kania ad hoc pretekstów, pozwalających 
stwierdzić naszą dobrą wolę pokojowego 
współżycia z Litwinami. Nie umniejszając 
bezsprzecznych zasług pana ministra Zaleś 
kiego, należy jednak przyznać, że tryumf 
odniesiony przez Marszałka w Genewie, 
jest w znacznym stopniu dziełem umiejęt - 
nej dyplomacji kowieńskiej. Nazywając 
rzeczy po imieniu, można już śmiało rzec, 
że Wilno, oficjalnie nam przyznane odnoś
ną decyzją Ligi Narodów, stało się dziś

W ie śc i z k ra ju . 
Użytkowanie funduszów s
Opracowywanie wniosków w sprawie 

dysponowania sumami, przeznaczonemi z 
pożyczki stabilizacyjnej na cele rolnicze 1 
na przedsiębiorstwa państwowe, zostało 
powierzone specjalnemu komitetowi, w 
skład którego weszli: wiceminister skarbu, 
p. Grodyński, jako przewodniczący, oraz 
jak<j członkowie p. Narbutt z ramienia mi-

0  porozumienie z pracownikami państwowymi
Porozumienie, jakiego Rząd unika, ze 

swemi pracownikami, jak wykazuje życie, 
jest rzeczą bardzo wskazaną. Ustawa z dn. 
17 sierpnia b.r. o jednorazowym ' zasiłku 
dla pracowników państwowych poza ujem
ną cechą dorywczości, posiada szereg wad 
w tem, że pomijała całe grupy pracowni - 
ków, najbardziej potrzebujących pomocy.

To też we wrześniu b.r. prezydjum Cen
tralnej Komisji Porozumiewawczej związ - 
ków zawodowych pracowników państwo - 
wych udało się do p. wicepremjera Bartla, 
wskazując na braki ogłoszonej ustawy, a 
więc nieobjęcie nią pracowników, przyję - 
tych na służbę poi dn, 1 stycznia 1926 r., 
pracowników kontraktowych, opłacanych 

z ryczałtu, sezonowych i próbnych, wresz
cie emerytów.

Słuszność przedstawień przedstawicieli 
pracowników nie mogła być podana w wąt 
pliwość, to też nastąpił szereg zmian usta

wy, które stopniowo przyznały zasiłek po
miniętym pracownikom, jak to ostatnio 
miało miejsce na zasadzie uchwały Rady 
M;nistrów z dnia 12 b.m.

Czy nie byłoby prościej porozumieć się 
uprzednio z przedstawicielami pracowni - 
ków państwowych? Uniknęłoby się zdener 
wowania i rozgoryczenia tych, których po
czątkowo pominięto, a nie jest to rzecz 
błaha. —
W debatach obecnych nad sprawą poprą - 
wy bytu pracowników państw, winni być 
również dopuszczeni oni do głosu. Wpły
nęłoby to napewno na głębsze, gruntów - 
nieisz.; I bardziej celowe ujęcie rozwiąza
nie problematu.

Nic- zmniejszy to prestige u u Rządu, a 
będzie miało ten dodatni skutek, że unik
nie się krzywd, bezwątpienia mimowoł* -  
nych. P.I.D.

Co s łychać  w  Z a k o p a n e m ?
Od kilku dni rozpoczął się niezwykle 

liczny zjazd gości do Zakopanego. Wszyst
kie większe pensjonaty i hotele w Zakopa
nem są już całkowicie zajęte lub zamówio
ne na dni najbliższe. Kawiarnie i ulice już 
pełne gości.

Dzięki wspaniałej pogodzie zimowej i do 
skonałym warunkom śnieżnym, zarówno w 
mieście, jak i w pobliskiej okolicy roi 
od sań, saneczek i narciarzy.

Wszelkie dane przemawiają za tem, że 
sezon obecny będzie jednym z najlep - 
szych sezonów zimowych, jakie pamięta 
Zakopane.

15-y grudnia jest oficjalnem zapoczątkoi- 
waniem zimowego sezonu turystycznego. 
Od dnia tego rozpoczyna zwykle Zarząd 
Uzdrowiska w Zakopanem wydawanie sezo 
nowych przepustek turystycznych do re - 
jonu tatrzańskiego Czechosłowacji. W bie
żącym roku rozpoczęcie wydawania prze
pustek uległo 2-dniowej zwłoce, ponieważ

Jak woźny sądowy
Tematem ożywionych rozmów w kołach 

sądowych był fakt ujawnianych świeżo- 
radużyć w sądzie pokoju 26 -okręgu m. 
Warszawy. Oto woźny wymienionego sądu, 
Banasiak, przy doręczaniu Osobom wska - 
zanym przez sąd pokoju odpisów odpo
wiednich nakazów sądowych „ofiarowy - 
wał eię'\ iż grzywnę wymienioną w naka
zie może odrazu pobrać za pokwitowa - 
niem. Gdy skazany, chcąc uniknąć cho - 
dęania do sądu, wpłacał w wielu wypad

nie przyszły w porę blankiety przepustko- 
we. * * *

Kawiarnie zakopiańskie jak zwykle, tak i 
w nachodzącym sezonie zimowym dostosu
ją się do obecnych zamiłowań przytłacza
jącej większości gości zakopiańskich. Led
wie opadły pierwsze śniegi rozpoczęły kar 
wiarnie wyścig za najmodniejszemi orkie - 
strami dancingowemi, które zjechały już 
do Zakopanego. U Trzaski gra jazz-band 
Me!odvaty i Bundzika. w „Bristolu“ jazz- 
band „Szał“ ; Morskie Oko, Polonia i re
stauracja Karpowicza też sprowadzają w 
dniach najbliższych orkiestry, oczywiście 
dancingowe. Będzie, jak każdego sezonu 
zimowego w Zakopanem. — zwyczaj dan
cingów w kawiarniach w czasie drugiego 
śniadania, obiadu podwieczorku, wieczo
rem i w ciągu całych nocy. Starczy zdaje 
się, dla najzagorzalszych zwolenników 

„charlestona".

iinkasowal qrzywny?
kach 20 i 30- złotowe kwoity na ręce nie
sumiennego woźnego, ten wystawiał fał - 
szywe kwity, pieniądze otrzymane zaś so
bie przywłaszczał. Banasiaka zdemasko - 
wała jedna z osób skazanych która grzywnę 
w ten sam sposób mu uiściła. Nieeuczciwy 
woźny, jak się okazało, prowadził swoją 
własną listę grzywien, aby nie stracić ra
chunku, Banasiak został zawieszony w u - 
rzędowaniu, śledztwo w totku.

Fałszerz weksli dolarowych w potrzasku.

bez zastrzeżeń poiskiem nawet i w pow
szechnej opinji całej Europy cywilizowa - 
nej. Prasa paryska utrzymuje, że pośrednio 
zalegalizował ten sprawiedliwy wyrok i 
sam pan Waldemaras, oświadczając Mar - 
szafkowi Piłsudskiemu, iż wybiera pokój, 
wojna bowiem wypowiedziana nam była 
właśnie z racji przyłączenia się Wilna do 
Polski,

Aktualnemi wobec tego stały się rozwa 
żania na temat form, jakie przybiorą w 
przyszłości już pokojowe stosunki pomię
dzy Warszawą a Kownem. Okazuje s>3, że 
przenikliwsi publicyści francuscy, trzeźwo 
oceniający sytuację, są zdania, iż formuła 
genewska nie rozwiązuje bynajmniej tego 
niezwykle doniosłego zagadnienia. Przyto
czę dla przykładu krytykę, z którą wystą
pił Emile Bure, wielce ceniony redaktor na 
czelny „L‘Aveniru‘: znany ze swojej lojal
nej prawdomówności. ,.Litwa może być tvl 
ko albo sojusznikiem, albo wrogiem Pol

ki. Stąd wniosek, że układ zawarty 
pomiędzy temi dwoma krajami pod patro
natem Ligi Narodów, ma wartość względ
ną. Aczkolwiek lont został zgaszony, bom
ba jest w dalszym ciągu naładowana. Stre- 
semann wraz ze swoim kompanionem Litwi 
nowem mogą ją w każdej chwili ponownie 
zapalić, wobec czego nie możemy zgodzić 
się z tymi naszymi kolegami, którzy uwa

żają, iż „załatwienie konfliktu polsko-li
tewskiego jest najwyższego uznania god

nym sukcesem konferencji genewskiei. De
cyzja Ligi Narodów, uświęcająca doszic do 
skutku porozumienie, nie usuwa jednak ra 
dykalnie właściwej przyczyny zatargu: Wil 
na którego przyznanie Polsce kwestjonuje 
wciąż jeszcze Litwa. Pan Briand powinien 
byl oświadczyć kategorycznie w Genewie, 
iż kwestję wileńską przesądziło iuż bezape 
lacyjnie odnośne postanowienie Rady Am
basadorów. Wówczas i tylko wówczas 
stwierdziłby, że w iego również nojęciu Ge 
newa nie przeczy Wersalowi“ . Nawet pis- 
ira reprezentujące olpinie skrajnie lewego 
odłamu społeczeństwa tutejszego, przyzna 
ją, ,,arogancja Kowna wystawiła cierpli - 
wość Warszawy na wyjątkowo ciężką pró
bę. Tem lepiej! zadany został przekonywu
jący kłam oszczerczemu insynuowaniu nam 
uprawiania prowokacyjnej względem L it
wy polityki.

W Łodzi pojawiły się w obiegu 
weksle dolarowe, na których pod - 
pisy i pieczątki żyrantów były sfał
szowane. Powiadomione o tem wła
dze śledcze prowadziły dochodzę - 
nie które wczoraj doprowadziło do 
ujęcia fałszerzy. Jeden z wywiadów 
ców, znalazłszy się w kawiarni, bę
dącej punktem zbornym ciemnych 
elementów, podsłuchał rozmowę kil 
ku osobników, z których jeden opo
wiadał o sposobie fałszowania wek
sli. Wywiadowca udał się wśladi za 
podejrzanym osobnikiem do domu 
przy ul- 6-go Sierpnia 36. W  chwilę 
potem do drzwi mieszkania jego za
pukał wywiadowca wraz z posterun

kowym policji mundurowej. Na wi
dok i’ch nieznany osobnik przeraził 
się i rzucił się w kierunku szuflady 
biurka pragnąc najwidoczniej znisz
czyć znajdujące się w niej dowody 
kompromitujące. Zamiar ten jednak 
został udaremniony- Przystąpiono 
•do skrupulatnej rewizji, w czasie któ 
rej znaleziono fałszywe pieczątki ży 
rantów, figurujących na fałszywych 
wekslach dolarowych.

fabrykantem  weksli okazał się 
niejaki Józef Hersztark, zamieszku
jący z żoną. Został on aresztowany i 
osadzony w areszcie przy komen - 
dzie m. Łodzi,

be
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Symulowany napad dywersyjny w pow. święciańskim.
Przed dwoma dniami organa bez

pieczeństwa zostały zaalarmowane 
wiadomością o dokonaniu napadtu 
rabunkowego o charakterze dywer
syjnym na zaść- Miejgielany, położo 
ny w pow. święciańskim tuż Przy 
granicy litewskiej. Napadu doko - 
nać miało w noc z 16 na 17 'o. m. 
czterech uzbrojonych w rewolwery 
osobników, którzy steroryzowali 
znajdujących się w zaść. Miejgiela
ny członków rodziny Gindela przy- 
czem żona Gindela E tla została za
mordowana. Napastnicy rzekomo

zrabowali 60 dolarów i 30 rubli zło
tem. Na miejsce wypadku przybyły 
władze śledcze starostą święciań 
skim. na czele. Przeprowadzone do
chodzenie ustaliło, iż morderstwa 
dokonał mąż zamordowanej Ginde - 
lowej Nojach, a chcąc odwrócić po
dejrzenie zameldował władzom o 

napadzie diywersyjnym- Gindela 
aresztowano. Władze śledcze z całą 
energją prowadzą śledztwo, które 
niewątpliwie rzuci snop ¿wiatła na 
ponurą tragedję w Mejgielanach-

S ą d  p a rty jn y  „ W y z w o le n ia 41
nad p o s ł e m  R udzińskim .

W  stronnictwie P.S.L. „Wyzwole
nie" odbył się sąd partyjny nad b- 
posłem Rudzińskim, któremu oskar
życiel partyjny wicemarszałek Woź 
nicki zarzucał nielojalny stosunek 
do stronnictwa, który się wypowie- 
dzieł w artykule zamieszczonym w 
„Głosie Prawdy", a omawiającym 
taktykę wyborczą stronnictwa.

W icemarszałek W oźnicki w kon-

nisterstwa skarbu i p, dyrektor Kozieł z 
ramienia Banku Polskiego. Komitet rozpo
czął już działalność. W celu zapewnienia 
koordynacji pomiędzy działalności« komi
tetu, a polityką kredytową Banku Polskie
go, wnioski komitetu będą wymagały za
twierdzenia ze strony p. ministra skarbu w 
porozumieniu z prezesem Banku Polskiego

U k aza n ie  s ię  w ie lk ie j kom ety
n a  naszym  w id nok ręgu.

Z krakowskitgo obserwatorjum 
astronomicznego komunikują: 

Kometa Skjellerupa rozwinęła się 
we wspaniałe zjawisko niebieskie. 
W  Niemczech dostrzeżono ją już 17 
-go w pełnym blasku słońca o 8 stop 
ni na północ od słońca. Onegdaj do 
godziny 12.10 po poł. obserwa - 
torjum wobec pochmurnego, względ 
nie zamglonego, nieba nie zdołało 
potwierdzić widzialności komety, 

należy się jednak spodziewać że wie 
czorem w razie pogody kometa wy
stąpi okazale nisko na zachdzi’e i bę 
dzie widzialną nazajutrz także i u 
nas-

Z P io trk o w a  i okolicy.

Starania Magistratu o Szkołę Rzemiosł.
Magistrat m. Piotrkowa czyni w dalszym 

ciągu energiczne starania w sprawie prze
kazania mu szkoły Zakładów Przemysłowo 
-Szkolnych dla Inwalidów w Piotrkowie.

Magistrat nasz zwrócił się *** tej kwestji 
w m. listopadzie do Ministerstwa pracy i 
opieki społerznej, zaś ostatnio do Kura - 
torjum Okręgu Szkolnego. Poczynania te ma 
ją przed-wszystkiem na celu uzyskanie po 
ważnej placówki naukowej, która odegra
łaby nadzwyczaj poważną rolę w dziedzi - 
nie szkolnictwa zawodowego w Piotrkowie 
dając m o żn o .p raktyczn eg o  i teoretycz » 
nego kształcenia młodzieży w kierunku za

wodowym. J53
Pr. zatem posiadanie takiej placówki roz 

wiązałoby Mł.j'i---.iiitowi ręce w stosunku 
do sierot i półsierot wychowywanych dzisiaj 
v/ zakładach opiekuńczych, a których po 
skończeniu szkoły powszechnej niema 
gdzie lokować.

Jednocześnie pozwoliłoby to samorządom 
uczynić zadość obowiązkowi organizowa
nia domów pracy dobrowolnej i przymu - 
sowej - zgodnie z rozporządzeniem Prezy
denta Rzeczypospolitej z dnia 14. 10 r.b. 
o zwalczaniu żebractwa i włóczęgostwa.

Od pewnego czasu w powiecie piotrkow 
skim poczęły się zdarzać kradzieże, które 
zaniepokoiły mocno okolicznych mieszkań- 

W nocy z 27 na 28 kwietnia r b. we 
wsi Ozga, gm. Kamieńsk z ogrodzonego 
podwórza Justyny Fraj .za pomocą zrobio
nego otworu w dachu obory, znajdującej 
się pod jednym dachem z domem miesz - 
kalnym zostało skradzione czarne cielę 
oraz 7 kur wartości 68 złotych. O ldlkanaś 
cie metrów od zagrody złodzieje, jak oka 
zało się zarżnęli cielę, pozostawiając na 
miejscu wnętrzności.

W nocy z 29 na 30 kwietnia r. b, we wsi 
Gorzędów, gm. Kamieńsk za pomocą wyrwa 
nia słomy ze szczytu obory złodzieje prze
dostali się na szczyt mieszkanego domu 
Teofila Wójerka i skradli około metra mą 
ki żytniej i 1 czwartą mtr. grochu ogrodo 
w ega wartości 65 zł..

W nocy z 29 na 30 kwietnia w tejże wsi 
z nieogrodzonego podwórza Marjanny Glej 
zer z kopca przykrytego słomą, skradzio
no 1 mtr. kartofli wartości 16 zł.

W nocy z 2 na 3 maja r. b. we wsi Alek
sandrów, gm, Kamieńsk z ogrodzonego 
podwórza Anny Nykiel za pomocą oderwą

Niebieskie ptaki.
nia poszycia ze strychu osbory skradziono 1 
metr. mąki. 25 kg. kaszy jaglanej, 10 fun - 
tów pierza gęsiego, 9 funtów wełny oraz 2 
poduszki w czerwonych wsypach, wartości 
212 złotych.

Po przeprowadzonem dochodzeniu o kra 
dzież tę oskarżeni zostali: F r a n c is z e k  
Chmielewski, Adam Chmielewski, Kmieć, 

oraz syn jego Konstanty Kmieć — wszyscy 
mieszkańcy wsi Grabostów, gm* Gorzka - 
wice, przyczem okazało się, że  Adam 
Chmielewski jest recydywistą w tych spra
wach. 2 2 2

Skład sędziów stanowili: przewodu. W.» 
Prezes S.O. W. Tchorzewski, sędziowie W* 
Prażmowski i P. Baggowut. Oskarżał pproic 
H. Izdebski, sekretarzował C. R z e p e c k i.

Chmielewskiego bronił mec. Alfred Kon, 
Kmiecia - mec. Br. Owczarek.

Sąd po zbadaniu kilkunastu świadków i 
wysłuchaniu stron, wydał wyrok, skazują
cy . Adama Chmielewskiego na 4 lata cięż
kiego więzienia z pozbawieniem i ogr. praw 
Kmiecia na 1 rok i 6 mies. więzienia, zast. 
dom poprawy z ograniczeniem praw, Fran
ciszka Chmielewskiego i Konstantego K »ie  
cia — po 7 miesięcy więzienia każdego.
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kluzjach swych wniósł o zawiesze - 
nic b- posła Rudzińskiego w prawach 
członka partji na pewien okres. Wy 
rok sądu partyjnego nie został do - 
tychczas ogłoszony. Wiadomości po
dam? w jednem z pism warszawskich 
o wykluczenia posła Rudzińskiego 
ze stronnictwa są przeto przedwcze 
sne.
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Ja k  się dowiadujemy, od 45 lat nie 
obserwowano wogóle komety tak ja 
snej, dostrzegalnej gołem okiem. 
Pierwsze doniesienia z Australji o 
pojawieniu się komety okazały się 
w obliczeniach nieścisłe. Obserwa
torjum komunikat o komecie uzu - 
pełnia wskazówką, że kometa Pra
wie równie dobrze jak wieczorem na 
zachodzi.e będzie mogła być obser
wowana przed wschodem słońca na 
wschodzie- 

Kometa codzień zachodzi o go - 
dlzinie 17, wschodzi zaś o godz. 4 (ra 
no).
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„ C Z A R Y “

Piat?ków Legionów 11.

T E A T R

ODEON

Dziś ostatni dzień. Ceny zniżone 80 gr. i lzL
Genialny i niezrównany DOUGLAS fairb^hks
ukąże się we wspanialej epopei fiilmowej przewyższającej głośny film 

Złodziej z Bagdadu p. t.
Wielki dramat 
w 12 aktach

osnuty na tle słynnej powieści ALEKSANDRA DUMASA 
TRZE] MUSZKIETEROWIE. W roli Ludwika XIII Króla 

iFrancii występuje znakomity artysta A d o l f  M E N I O U ,

12 D IA M E N T Ó W

N A  S C E N IE ! NA SCENIE!
— r_- w y stę p y  d o sk o n a ły ch  a r ty s tó w

1 .  E R N E S T  Ó W N Y  znakomitej wodewilistkl
w oryginalnym programie

E D 1 3 I  i  T H E O  znakomitego komiczno eks
centrycznego duetu

.,-ro— . --------------  v^¡(
Dziś w piątek poraź cstatnL
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Piotrków,
ÄSeia 8-so MM» H.

ŁZY HAńBY i SZCZĘŚCIA
Potężny dramat w 10 aktach podluq powieści Pawła Kellera 

p. p. «SYN HAGARV».
W rolach glównvch: M a d y  C h r i s t i a n s ,  W e g e n e r  
F ü t t e b e r ,  H erm an V a l e n t ó n ,  W ł .  S o k o ł o w .

S C E N I E !  I -----  - w - ---- ----
T e a tr  A r ty s ty c z n o -L ite ra c k i pod d y re k c ją  S . Ś l i w i ń s k i e g o

‘  L IŹ N IĘ T A  -TP1
Farsa w 1 akcie z francuskiego M. Prevosta.

OiiBł koncertowy.
Ceny miejsc zniżone cały wieczór 80 gr., 1 zł. i 1,02*

KINO S P O I Ł O <•

o *  « * >  p,erwszv obr“

G IN Ą C E  Ś W IA T Y  najwybitniejsi artyści.
Druoi obraz oparły na tle życia Cowbojów Amerykańskich p. t.

c o  W D O Y  Ś M I E R C I
D ra m a t s e n s a c y in o -a w a n tu rn ic z y  w 8 w ie lk ic h  a k ta c h  w ro li  gt. F re d  T e x a s . 

Ceny m iejsc dla wszystkich p rz e z  c a ły  w ie c z ó r  po 50 gr.

Kino • Teatr

JODERH”
Tomaszów Maz. 
ul. Piliczna L, 6 .

W czwartek ?2 piątek 23, niedziela 25, poniedz. 26 i wtorek 27 bm 
W ie lk i  lu b ile u s z o w y  O b ra z  >E stefilm u< E p o k o w e  A rcy d z ie ło !

ZMARTWYCHWSTANIE
D ra m a t m iło ś c i i p o św ię ce n ia  w 10-ciu a k ta ch .

Podług nieśmiertelnego aicydziełahr L v v a  T o ł s t o j a  W rolach 
ołównych piękna D o l o r e s  D e l  R i o  i niezrównany R o d  L a  

R o q u e .  Początek seansów: godz. 6-ej, 8-ej i 10-e|.
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L i s t y d o  r e d a k c ją

Do Redakcji Głosu Trybunalskiego 
w miejscu.

W związku z listami p. Jan a  Kępińskie
go, S, Piekarza i A. Majdy umieszczonym 
w N. 293 Głosu Trybunalskiego uprasza - 
my o umieszczenie następujących uwag:

1) Stwierdzamy że w liście p. Kępiński 
nie przeczy postawionym mu zarzutom i 
przeczyć nie może, gdyż jemu najlepiej 
jest wiadomą ich prawdziwość,

2) Kłamstwem jest jakoby sprawę kra
dzieży p. Kępińskiego na szkodę Zw. Rob. 
Rolnych rozpatrywał Sąd Partyjny, Spra
wa ta została ponad wszelką wątpliwość 
zbadana przez Zarząd Główny Zw. Zaw. 
Rob. Rolnych. Komitet Miejscowy PPS. o- 
trzymawszy od bratniej organizacji zawo - 
dowej odpowiednie zawiadomienie o postęp 
ku p. Kępińskiego wyciągnął tylko z tego 
konsekwencje i usunął go jako przywłaści 
cielą grosza publicznego z organizacji. To 
co p. Majda nazywa Sądem Partyjnym to 
była zwyczajna konferencja Komitetu PPS. 
z delegatem Zarz. Gł. Zw, Rob. Rolnych,

który poinformował Komitet oi zarzutach 
na p. Kępińskim ciążących. Komitet Miej -_ 

' scowy PPS. powziął uchwałę odłożenia" 
sprawy do czasu ostatecznego sprawdzę - 
nia zarzutów. Ponieważ Zw. Zaw. Rob. Roi. 
zarzuty już sprawdził, obecnie Komitet 
MiejscowyPPS. wrócił do tej sprawy pow - 
lóime i nieuczciwą jednostkę z Szeregów 
swych usunął.

?\ p. Al. Majda został na tem samem po
siedzeniu kiedv p. Kępińskiego wyrzucono 
z PPS. z powodu ciążących na nim zarzu
tów nadużyć popełnionych w Magistracie 
w prawach członka PPS. zawieszony. Spra 
wą tą zaimuie się obecnie prokurator i do 
czasu załatwienia sprawy przez władze są
dowe niedawaliśmy • tei sprawie komunika 
tu. Pomiiaiąc kwalifikacje moralne p. M aj
dy zaznaczyć musimy ż« p. Majda człon
kiem v'ładz partyjnych nie był, sPr*w oma 
wianycl* na posiedzeniach Kom. PPS. znać 
nie może i wyraża tylko swe przypuszcze- 
nie. , ,

4) Nieprawda jest jakoby p. Kępiński 
przestał hyc członkiem partji z własnej wo 
li przesz niepłacenie składek, albowiem sta 
tut PPS. przewiduje ty lko możność, a me 
konieczność wykluczenia członków zalega
jących ze składkami, a p Kępiński jako bez 
robotny nie podlega temu przepisowi. Naj 
lepszym dc/wodem że p. Kępiński uważał 
się za członka PPS. do chwili wyrzucenia 
6o jest jego udział w ostatniem ogólnem 
zebraniu członków PPS. dn, 12-11 1927 r.

na którem przemawiał w dyskusji.
5) Spnw ę nit-wyliczenia się p. Kępińskie 

go z 95 (dziewięćdziesięciu pięciu złotych) 
pobranych od Zw. Prac. Zaw. Uż. Publ. wy 
jaśni sprostowanie Zarz. tegoż Związku.

6} Dyskusje z złodziejami grosza publicz
nego w rodzaju p. Kępińskiego są w zasa
dzie zbędne. Jeżeli poraź .ostatni głos w 
te j sprawie zabieramy czynimy to z tego 
powodu, że p. Kępiński próbuje swym mal
wersacjom finansowym nadać tło politycz
ne i udaje dziś lewicowca nie godzącego 
się z ideologią PPS., podczas  gdy istotnie 
jest tylko w niezgodzie z uczciwością i Ko 
deksem Karnym. Na dzisiejszem liście dy
skusję zamykamy. Jeżeli p. Kępiński czuje 
się niewinnym niech nas zaskarży do Sądu 
d oszczerstwo. Ponieważ tego nie uczynił 
dał najlepszy dowód, że zarzuty są prawdzi 
we i że sumienie jego jest mocno obciążo-

Komitet M. PPS. 
Piotrków dn. 22-12 -27 r.

Do Redakcji ,,Głosu Trybunalskiego“ 
w Piotrkowie.

Wobec ukazania się notatki w „Głosie 
Trybunalskim" z dnia 22-12 1927 r. podpi
sanej przez p. Jana Kępińskiego uprzejmie 
prosimy Sz. Redakcję o umieszczenie nie- 
niejszego sprostowania.

1) Zarząd Oddz, Zw. lat. Uż. Publ. Od

dział w Piotrkowie stwierdza że nie dawał 
p. Janowi Kępińskiemu żadnego zaświad - 
czenia jakoby p. Jan  Kępiiński zwracał się 
do Związku z prośbą o uregulowanie sumy 
zł. 95.

2) Natomiast prawdą jest, że p. Jan K ę
piński sumę zł. 95 do dnia dzisiejszego nie 
oddał pomimo pisemnego zawiadomienia z 
dn. 15-11 L. 38 w którym Zarząd Oddz. na 
mocy uchwały z dn. 2-7 1927 r. domagał się 
zwrotu gotówki. Równocześnie stwierdza
my, że zaświadczenia wszelkiego* rodzaju 
i opatrzone w pieczęć Oddziału Zw., pod
pisy sekretarza i przewodniczącego wyda
je się tylko członkom Związku w lokalu 
Zarządu Oddziału przy ul. Żelaznej Nr 1 i 
nikt inny takich zaświadczeń nie wydaje.

3) P. Kępiński oficjalnie ani osobiście ani 
przez p. Piekarza nie wyraził gotowości wy 
rachowania się z pobranej s umY-

Inst. Uż. Publ. Oddz. w Piotrkowie 
Piotrków dn. 22-12 -27 r.

— O —
Sz. P. Redaktorze.

W związku z artykułem p. Kępińskiego 
Jan a  w „Głosie Trybunalskim" z dnia 22 
bm. uprzejmie proszę o umieszczenie w naj 
bliższym numerze Jego poczytnego pisma 
następującego oświadczenia, a mianowicie: 
niniejszym oświadczam zgodnie z prawdą, 
że ze zdziwieniem przeczytałem pod jako- 
wemś oświadczeniem nie przezemnie pisa- 
nem, ani też przezemnie podpisanem z ty 
tułem skarbnika Oddziału Zw. Prac. Inst- 
Uż. PubL w Piotrkowie, i stanowczo stwier 
dzam że p. Kępiński wbrew mojej woli i 
wiedzy nadużył mojego podpisu wobec Sza 
nownej Redakcji.

Wprawdzie p. Kępiński zwrócił się swe
go czasu do mnie w sprawie chęci wylicze
nia się z sumy zł. 95, pokazując mi jakieś 
kwitki lecz autentyczności ich nie spraw
dzałem, gdyż nie byłem do tega upoważnio 
ny i radziłem p. Kępińskiemu, by zwrócił 
się  do odnośnych władz Związkowych w 
tej sprawie, a nie do mnie, jako osoby pry
watnej.

Kreślę się z szacunkiem i poważaniem 
Stefan Piekarz,, 

Fiotrków dn. 22-12 27 r.

K R O N I K A
DbIś: f  Wiktoiji P. M 
Jutro: t  Wigilja Irminy P. 
Waehód słońe»: g. 7.03. 
Zachód; g. 3.40.

Piątek

2 3
grudzień

Księgarnia Nauczycielska
w Piotrkowie,  P iać  K ościuszki 6.

poleca na sezon świąteczny książki obrazkowe. Ceny zniżone 
od 15 do 25 proc. W ielki wybór książek dla młodzieży, wy
dawnictwa albumowe na podarunki, ostatnie nowości powieś 
ciowe, karty świąteczne od 10 groszy, przybory choinkowe.

Bioki kalendarzowe po 50 groszy.
Ceny konkurencyjne. Ceny konkurencyjne.

O gó ln a .
BIURA I URZĘDY W CZASIE ŚWIĄT.

Z powodu świąt Bożego Narodzenia pra
ca w urzędach państwowych, wojskowych 
i komunalnych zakończona zostanie w so
botę dn. 24 b.m. o godz, 12 w południe, a 
wznowiona będzie we wtorek, dn. 27 b.m 
KATASTROFALNE SKUTKI MROZÓW 

DLA OZIMIN
Spotęgowane od kilku dni mrozy grożą 

zupełnie wymarznięciem zasiewów o z im y ch  
Groźbę tę potęguje jeszcze niemal zupeł
ny brak śniegu, który zazwyczaj, pokry - 
wając oziminy, pozwala im przetrwać na
wet najsroższą zimę. Rolnicy, zwtaszcza w 
województwach centralnych i w s ch o d n icn , 
uważają oziminy prawie w połowie za stra 
cone. O i le  mróz nie zelży, wyniki przy - 
szłych zbiorów mogą być katastrofalne.

Sprzedaż biletów wagonów sypialnych.
Ja k  się dowiadujemy, Generalna Agen

tura Międzynarodowych Wagonów Sypial
nych w Warszawie oraz oddziały jej we 
Lwowie i w Stołpcach rozpoczynają sprze 
daż biletów do wagonów sypialnych oraz 
na poszczególne klasy, bezpośrednio ze 
stacji odejścia na Daleki Wschód.

W najbliższym czasie Generalna Agen - 
tura Międzynarodowych Wagonów Sypial
nych otwiera również swój oddział w Ło
dzi.

KOMUNIKAT.
ZARZĄD GŁÓWNY ZWIĄZKU NAUCZY 

CIELI ZREDUKOWANYCH, we Lwowie. 
uL Listopada 52. wzywa wszystkich zredu 
kowanych kolegów, tak wykwalifikowa - 
nych jak i niekwalif¡kowanych, do natych 
miastowego zgłoszenia się, w ich własnym 
interesie. Poza celem ogólnym, samopo - 
moc, pośrednictwo pracy i rejestracja zwoi 
nionych.

Przewodniczący:
(—) B . Kamiński.

Sekretarz:
(—) K. • Łodzińska.

Ł ó d zk a .
OPŁATY TELEFONICZNE ZOSTA 

NĄ OBNIŻONE,
Na skutek rozporządzenia min. 

poczt i telegrafów p. Miedzińskiego 
od dnia 1 stycznia opłaty telefonicz 
ne zostaną zmienione w sposób na
stępujący: op ały za rozmowy nad- 
kontygentowe wynosić będą dla 
pierwszej kategorji aparatów tele - 
fonicznych 6 groszy zamiar.t dotych
czasowych 8, dla drugiej kategorji 5 
gr. zamiast dotychcz- 6 gr. i dla trze 
ciej kategorji 15 gr. zamiast 20 gr-, 
P rz y cz e m  z opłaty tej 5 groszy, tak 
samo jak dotychczas przeznaczone 
be^7ie na fundusz dla inwalidów.

Co się tyczy opłat miesięcznych, 
to nie zostały one jeszcze ustalone, 
najprawdopodibniej jednak i te opła
ty również zostaną obniżone. Rozpo 
rządzenie o obniżeniu opłat abona - 
mentowych ukaże się w przyszłym 
tygodniu.

CZŁONKOWIE KO M ISYJ OBWODÓ - 
WYCH ZW RACAJĄ SW E NOMINACJE.

Prasa łódzka donosi:
Jak  się dowiadujemy Komisarjat Rządu 

na m. Łódź wysyła już dekrety nominacyj 
ne poszczególnych członków obwodowych 
komisyj wyborczych, wzywając ich do sta
wienia się do pracy w dniu 27 grudnia w 
którym to dniu obwodowe komisje wybor
cze rozpoczynają normalne urzędowanie. 
Większość jednakże członków tvch komi - 
syj odsyła nominacje swe do Komisarjatu 
Rządu, z tego tylko względu, że czynności 
ich nie będą płatne. W związku z tem re 
ferat wyborczy przy Komisarjacie Rządu 
wyjaśnia, że zwroty nominacyj należy kie
rować nie do Komisarjatu Rządu, lecz do 
przewodniczącego okręgowej komisji wy - 
borczej p, sędziego Korwin - Korotkiewi- 
cza. Jednocześnie Komisariat Rządu ostrze 
g i, że nominacje cofnięte będą tym tylko 
członkom obwodowych komisyj wybór - 
czych którzy wykażą się świadectwem 
lekarskiem, że stan zdrowia nie pozwala 
im na pełnienie czynności. Tak samo uchy
lone zostaną nominacje tyeh osób, które 
przedstawia zaświadczenie gminy miejskiej 
że z przyczyn bardzo ważnych nie mogą 
piastować stanowiska członków obwoda - 
wych komisyj wyborczych. Inne podania o 
cofnięcie nominacyj nie bedą uwzględnia
ne a uchylaiacv się od spełnienia obowiąz
ku obywatelskiego zostaną w mvśł postano 
wień karnych ustawy wyborczej ukarani 
grzywną lub aresztem.

Wobec tego że wszystkie nomtnacie na 
członków obwodowych komisyj wybór - 
czych zostały już rozesłane, wczoraj: rozno 
czeły się konferencje okręgowej komisji 
wyborczej na których załatwiane są nomi
nacje przewodniczących poszczególnych 

komisyj obwodowych.

ZATWIERDZANIE ŚWIADECTW CE - 
CHOWYCH PRZEZ WŁADZE M IE JSK IE .

W związku z wejściem w życie z dniem 
J5  b. m. nowej ustawy przemysłowej ce
chy łódzkie złożyły do Magistratu, w myśl 
obowiązujących przepisów, znaczną iloćś 
świadectw czeladniczych i paistrzowskich

celem zatwierdzenia ich przez Prezydenta 
Miasta. Wobec tego, że wielu z pośród kan 
dydatów nie wykazuje się dostatecznym 
cenz.uzem ogólnym. Magistrat podaje do 
wiadomości zainteresowanych, że z pośród 
świadectw cechowych, złożonych do pod
pisu przed dniem 15 b. m,, te tylko będą 
mogły być uwzględnione, do których załą 
czone zostaną dodatkowe świadectwa cze
ladnicze wzgl. świadectwa odpowiedniego 
cenzusu szkolnego ogólnego.

T o m aszow sk a*
II-gie p o sied zen ie  R. M. 

w sp raw ie  w yborów  człon
ków m ag istra tu .

Posiedzenie środowe, drugie zkolei w 
sprawie wyborów zarządu miasta, nie dało 
też, jak już wczoraj podawaliśmy, żadnych 
konkretnych wyników, pozostawiając nato 
miast dużą nadzieję, iż w d, 29-go b. m. 
może dojść do porozumienia. Prawica prze 
konała się, że może stworzyć większoś c 
centrum, o ile nie będzie szukać wicepre
zydenta z listy Nr. 17, również apetyty obu 
strcsi musiałyby być zmniejszone, gdyż 
obaj kandydaci (pp. Adamski i Kiernożyc- 
ki) są prawie o jednakowym poglądzie po 
litycznym: jedna więc ze stron będzie mo
gła ustąpić dla dobra miasta. Taktyka PPS 
przemawia raczej za tem, iż kandydatura 
p. Bilickiegc, nie była traktowana poważ
nie, gdyż żadnych kompromisów z innemi 
ugrupowaniami nie szukają. Przeciwnie, ze 
stronnictwa socjalistycznego ma wyjść ini
cjatywa wyborów tylko ławników i ogło - 
szenia konkursu na prezydenta i wicepre
zydenta.

To też I-szy punkt posiedzenia nie dał 
zebranej publiczności oczekiwanej emocji, 
obiecuje sobie ona jednak powetować to 
w -̂ 29 b. m. Dalszy natomiast przebieg 
posiedzenia, kt. nieoczekiwanie przeciąg - 
nęło się do godz. 1-ej w nocy przyniosło 
niespodziewanie kilka ciekawych momen - 
tów.

Wniosek PPS, (r. Zakrzewski), że bezro 
botni nie otrzymali zapomóg, wówczas kie 
dy magistrat rozdał już 13-ą pensję, wywd 
łał długą dyskusję. Prez. Adamski wyjaś -  
nił, że kasa magistratu jest pusta i, że 
15.000 zł. dla bezrobotnych można uzyskać 
pożyczając tę sumę z funduszu na budowę 
szkoły, lub też z pieniędzy, otrzymanych 
po zawarciu umowy z Belg. T-wem w spra 
wie elektryfikacji m. Totaaszowa, i że kasa 
miejska jest obecnie obciążona wydatkami 
na wybory do Sejmu i Senatu. W trakcie 
powyższej dyskusji r. Fracht zarzuca r. 
Zakrzewskiemu demagogję lecz r. Z. uda- 
wadnia r. F., że on właściwie stosował ten 
system 23 października.

Wyprowadzony z równowagi r. Frucht. 
jeszcze jako w, prezydent, oświadcza, że 
zaskarży u władz nadzorczych uchwały 
pierwszego posiedzenia, jako bezprawne. 
Oburzony tem oświadczeniem r. Landsberg 
uważa, że magistrat pozwala sobie żarto
wać z radnych, gdyż i sam magistrat pod
czas głosowania nad uchwałami tętni pod
nosił rękę. Dalej podkreśla, że uchwała 
13-ej pensji jest przez rozmaite ugrupow. 
różnie interpretowana. W dalszym ciągu 
wyjaśnia się, że za urzędnika miejski magi 
strat uważa np, w gimn. realnym dyrekto
ra, wyłączając natomiast cały personel gim

nazjalny. Niektórzy radni uważają, że 
uchwała t a dotyczy również robotników 
na robotach miejskich, prowadzonych 
przez przedsiębiorców prywatnych.

Dyskusja doprowadza do coraz więk -  
szych sprzeczności: Punkt wyjścia widzi ra 
dny Hirszprun w § 62 Ustawy Samorz., po 
czem dalsze debaty przybierają raczej cha 
rakter „pojedynku adwokackiego, w kU 
bicia udział rr. Hirszprung, Landsberg i 
Frucht. Podniecenie powiększa się, kiec^* 
poruszona zostaje sprawa udziału urzędni 
ków magistratu w głosowaniu na 1-ym po 
siedzeniu, (r. Frucht i r. Majchrowski):

R: Majchrowski Oświadcza, że nie jest 
urzędnikiem magistratu, lecz Miejgkieg» 
Wydziału Użyteczności Publicznej, i tłumat.
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O s tr z e ż e n ie !
Dochodzi do naszej wiadomości, że pp 

A n t o n i  B r o d z i ń s k i ,  Radomsko, Powiatowa 7, 
F r a n c i s z e k  O ó r e c k i ,  Łódź, Z a k ą t n a  64, 
M i e c z y s ł a w  S i e n k o w s k i ,  Łódź, Żeromskiego 99 
przyjmowah gotowkę i weksle na poczet zamówień, do czego 
me byli upoważnieni. y

Ostrzegamy panów rolników przed działalnością powyżej wy
r o j o n y c h  panów, prosząc zamówień dla nas im nie udzielać, 
firm™ zwrocic S1S w razte zapotrzebowania wprost do naszej

£wią2k@wa Centrala Naszyn
12348 Poznań, ul. Franciszka Ratajczaka 16

gG$SX39GS9®S

Kto chce r\ajkor^ystniej sprzedać rz e c z y -p ro s z ę  zgłaszać M  
się do „ S K L E P U  K O M I S O W E G O 1’ I

Kaucjonow any i koncesjonow any przez Min. Spr Wewn. %■

»»SK LEP K O M IS O W Y  ’ i
. A. NOSKOW . K A L I S K A  2 0  |

przyjmuje w komis oraz pośredniczy przy sprzedaży wszelkich $  
m eb li, fu te r , d y w an ó w , o b ra z ó w , a n ty k ó w  i t. d.

f  Wtfi wypadanie,łupież
łysienie usuwa- 

’¡i erlC Chin owo. Chmiel owa“ I „My 
fi!o Chinowo-Chmielowe" (z Koout- 
kiem). Sprzedają apteki, składy apte
czne. Główny skład Apteka Gąseckie- 
go, ul. Freta Nr. 16 w Warszawie.

— ------------------  -----------  18165

C h o r o b y  s k ó r n e  » ¡w e n e r y c z n e
D - r .  m e d .  F A j M A N  
przyjmuje od 12 — 2 i od 41/, —  3. 
M l. P i ł s u d s k i e g o  Ł .  6 7  S? r - i n l r t

w-.n\U l ! NA JĘ C /A • ° d Z,araZ P °kói l!nlebIo- y n >  dla samotnej osoby Piłsudskiego 45
P' 12303

□ B AJCIE O SWOJE 
ZDROWIE 2

„Szw ajcarsk ie  gorzkie zio
ła“  (z marką kogut) usuwa, 
ją  choroby żolaaka, kiszek, 

r!n„ ■ . obstrukcje, kamienie żćt- 
„ ? * ' ,  * p- Idealny, naturalny, łagod
ny srod e*Przeczyszczający , ułatw iający 
tunweje organów trawienia, i działający 
przeciw ko nadmiernej otył ści. Pobu
dzają apetyt i wzmacniają organizm.— 

|P uSelko zł 1.50. Sprzedają apteki i składy ap- 
teczne, skład główny apteka A. Gąseckiego, 

W arszaw a.
K3S

Choroby 
|  piersiowe 
" są uleczalne!

PRZEPISUJĄ NA MASZYNIE Lcfjonów 2

ZGINĘŁA książeczka zapomogowa, oraz 
dokumenty, na nazwisko Justyny Stanisła 
12321 W Pl0lrkow,e Tryl). Leonarda 5.

■spytajcie się Swego Lekarza, a ten wam po- 
Jtw  erSzi, ża B a lsa m  T io c o la n -A g e “ jest uzna* 
Jnyiii środkiem przeciw ko chorobom płucnym, 

■alfęany prze/powagi lekarskie ..13ALSAM T il lO -1 
COLAN-AGE“ leczy bronnit, gruźlicę, kasze 
koklusz, ułatwia wydzielanie sie plwociny, wzmac
nia org-nizm, powiększa wagą ciała, obniża tem
peraturę ciała Sprzedają apteki i skład główny: 

A p te k a  A. G Ą S E C K IE O O , 
W A R SZ A W A , F R E T A  16

[©

n a jro z m a its z y c  n o w y ch  i u ży w an y ch  
-  ” a  d ł u g o t e r m i n o w e  r a t y .  

i ------------=  C E N V  B .  P R Z Y S T Ę P N E .  —  ........-
l i ß K S S S S S S ®  ä S C 9 S * S  3 iS 6 < Q 3 i9 S i9 3 £ e S 9 ?&

7 0  t i r  __  ___  •

ZAGINĄŁ pies myśliwski polskiej rasy po 
!’ K r' 'r,ai.cl Ciemro-bronzowej, szyja i nogi 
białe z plamami. Uprasza się o zwrot za wy 
nagrodzeniem ulica Sienkiewicza Nr. 4 
Joz et Chrzanowski. 12332

KUPIĘ BRYCZKĘ używaną lekką. Oferty 
proszę składać do Administracji , Głosu 

1 ryb. pod Nr. 2839. 12347

B f lE S S S K r L i : :

ZAGINĘŁA książeczka wojskowa i karta 
mobilizacyjna wydana przez PKU. Ostrów 
1 oznańskie na nazwisko Wojciecha Chwa- 
lisza kapr. rezerwy. Niniejsze -dokumenty u 
nioważnia się, 12334

KTO ZGUBIŁ KLUCZYK? Odebrać możni 
w naszej, administracji.

W, SW° im ,CZasie został zaproszony 
i £  n‘!t« P u e n t a ,  gdzie mu zakomu- 
T  w*m R U " l-  ą zawarcia umowy z

o T w , ' 1 '  f ° sta'e urzędnikiem te go 1-wa, Dla rozpatrzenia tej sprawy wy
łoniona została komisja, złożona z rr. Hirsz 
f  Mn na- iw iW1.cz' Landsberga, Weggiego 
cn o śceria’d kwestionowaniem prawom o cnosci I-go posiedzenia, ze względu na 
obecncsc na mcm urzędnika magistratu, r

ruchta. Rada nie chcąc wstrzymywać za 
pomog dla bezrobotnych, przechodzi do po 
rządku dziennego. Sprawa ta jednak nie 
zdecydowana ostatecznie zawsze może bvć 
wyzyskana przez opozycje dla obalenia wy 
boi ów cztonkow prezydjum, W k&ńcu po
stawiony w imieniu PPS przez r. Jakubowi 
cza wniosek o zwrócenie się do Rządu, ce 
tem wydania ustawy o wstrzymanie eksmi- 
syj na okres zimowy, został jednogłośnie 
przyjęty. Również przyjęto wniosek r. Li- 
cntensteina o rozdanie radnym regulaminu 
posiedzeń K. M. oraz odpowiedniej usta
wy samorządowej, by w ten sposób zapo
biec uchwałom, które by Władze Nadzor
cze mogły kwestjonować.

SADZE PRZYCZYNĄ POŻARU.
Lima onegdajszego o godz. 2.30 po poł. 

lokatorzy domu przy ul. Władysławskiej 
\ . zostali zaalarmowani krzykiem: „pali 
sięl pali się!“

l izestiaszeni tem, wszyscy zebrali się 
na dziedzińcu, skąd zauważyli ze z okie
nek strychu wydobywa się gęsty dym. Na
tychmiast wszyscy rozbiegli się po wodę 
Którą ...windowali“ na strych w różnego ró 
dzaju naczyniach i wkrótce zdołali ogień 
ugasić. s

Ja k  się okazało ogień powstał na stry
chu wskutek zapalenia się sadzy. Pierwsza 
go zauważyła Janina Królikowska, zam. 
tamże, która krzykiem wszystkich zaalar
mowała, dzięki czemu zdołano zapobiec 
rozszerzeniu się ognia i ugasić go przed 
przybyciem straży ogniowej,

..PROSZĘ OSADZIĆ MIĘ W  ARESZCIE!“
■ z„dn- 18 na 19 °  godz. 2 na ko-

misarjat P. P: przyszła znana policji Anna 
Kozar, zam. ul. Marsz. Piłsudskiego 5 kil
kakrotnie karana za opilstwo i zakłócenie 
-po coju publicznego, w stanie nietrzeźwym 
. ma się na nogach podeszła do dy - 
zurnegc i zażądała osadzenia siebie w are
szcie do czasu wytrzeźwienia.

Dyżurny, zdziwiony podobnem żądaniem 
po ustaleniu, że Kozar istotnie jest .wsta
wiona . spisał jej protokuł za opilstwo, na 
stępnie osadził ją w areszcie do czasu wy 
trzeźwienia.

Gdyby wszyscy upijający się mieli podob 
ne samopoczucie nie dochodziłoby do tak 
częstych awantur z pijanymi i przechodnie 
byliby pozbawieni niezbyt budujących i 
smacznych scen.

Godne naśladowania!

P i o t r k o w s k a .
OPŁATEK DLA CZŁONKÓW T-W A  RZE

MIEŚLNICZEGO.
W dniu 27 bm, o  godz. 6-ej wiecz. odbę

dzie się opłatek dla członków T-wa Rze - 
mieślniczego w salach własnych, na który 
uprzejmie zaprasza Zarząd.

..PRZEWODNIK TATRZAŃSKI“ _  NA 
SCENIE.

W dniu 8 grudnia r. b. w sali Kilińskie- 
Ź° odegraną została przez Tow, Muzyczna 

i, .'Lutnia“ 4-o aktowa sztuka Kru-
młowskiego p t. „Przewodnik Tatrzański"
— Wykonawcy poszczególnych ról, byli 
oklaskiwani bez końca, na ct> w zupełnoś
ci zasłużyli.

Chór góralski orkiestra pod kierunkiem 
uyr. Mrówczyńskiego, jak również artysty 
czne tańce góralskie w akcie III-cim po 
prowadzone przez T, Ordon - Górskiego 
wywołały znakomity efekt.

Na liczne żądania widzów sztukę tę po-

;m

stanowiono ponownie wystawić w pierwszy 
dzień świąt Bożego Narodzenia o godz. 8-ej 
wieczorem w sali Kilińskiego.

Należy spodziewać się, że zapowiedzia
na, a tak udatnie wypadająca impreza 
ściągnie liczne rzesze publiczności.

Nadmieniamy, że sala ma być doskona- 
le ¡ogrzaną, co wobec panujących mrozów 
jest bardzo pożądane. Po przedstawieniu 
— tańce.

Kino teatr „CZARY“ dziś w piątek wy 
swietla p jraz ostatni nieodwołalnie prze 
cudny film 12 DJAMENTÓW z Douglasen 
rairbanksem dramat na tle powieści ,

j - r  Sr, iM.
DZIAŁALNOŚĆ KONTROLERÓW M IEJ

ró w  kr r ? n0Ś,Ci o tr z y m y w a n ia  k o n tr o le  - 
■ m a g is tia c^ fich , ś le d z ą c y c h  z d r o w o t - 

k tó w  s p o ż y w c z y c h  ś w ia d cz ą  n a j 
P i a k  c z ę s te  fa k ty  p r z y c h w y ty w a n ii  

n a jro z m a its z y c h  p r z e d s ię b io r c ó w  n l  pTze “

wpłynąć „ r i UUtÓW-,. mo^ cy=h fatalnie 
k ir tc ó w  in p l o i Z w a  ^ b  m ieSZ‘

trzTmir A h dn‘aChirk-Onlr0ler ma£'stracki za rzymał Abrama Fajermana z Rozprzy któ
krowę. wwieżc do Piotrkowa ¿adłą

Mięso poi zbadaniu przez lekarza wete- 
lynaiji okazało się najzupełniej niezdatne 
do użytku i zostało natychmiast zniszczo-

Również kontroler magistracki zatrzy 
mat na ul. Krakowskiej Stanisławę Wójcik 
wiozącą 148 klg. i 35 1 Ig. szynki, l ^  Źo 
stało przekazane dla dzieci najuboższych.

t i ?  ..MARTWYM SEZONIE“
cv i On; r a<5 ’? my Się Ministerstwo Pracy i Opieki Społecznej uchyliło t. zw. mar 
wy sezon dla wielu miejscowości, prze-

z in im fa  dl U SP°lf Ób w? pł:ltĘ zasifl<™  i zapomog dla bezrobotnych. Piotrków nie -
bliskoZ1 nno ',akkolwiek Posiada
wvrh bez.rob°t.nych t. zw. sezono -

c\ znajdują się w najokrop- 
niejszych warunkach życiowych.

Należałoby, aby czynniki odnośne, za - 
lat wiły jaknajrychlej tę nader żywotną bo 
dotyczącą szerokich mas kwestję.

W ĘDRUJĄCA POŚCIEL.
fi7 n"‘ i / , • Cyn:b,erknopf, Piłsudskiego 

f  soble- lak zwykle łóżeczko na 
i • •' f;0 !11̂ 0 S1̂  miłego wypoczynku. Ja  
kiez byto pzrerażenie pani Dory gdy wró
ciwszy do sypialni po krótkiej “ nieobec - 
ności zauważyła, iż tak starannie przygo- 
towane łożko —  jest najzupełniej zdemolo 

a.?e-. . Wybita szyba w oknie tlomaczyła 
najlepiej brak pierzyny, 3 poduszek, pier
nata i2 prześcieradeł, oraz męskiego pal-

A tymczasem wyżej wymienione przed
mioty kursowały z amerykańską szybkoś
cią z rąk do rąk.

Najprzód przez otwór w oknie, uczynio
ny wprawną ręką „fachowca“ powędrowa 
ty do worka Józefa Knopfa, Szydłowska 8 
skąd wyjął je nowonabywca niejaki Sokół] 
ozklana 2b>, który postarał się sprzedać je 
handlarzowi pierza, Ickowi Mendlowi Be - 
chagen, Garncarska 24,

Cała tianzakcja byłaby utonęła w tajem 
niczych wnętrzach ciasnych zaułków, gdy
by nie... policja śledcza, która błyskawicz
ny ,,geszeft" wykryła, rzeczy oddając spła 
kanej pani Dorze; winowajców zaś pocią
gając do odpowiedzialności karnej.

Piotrków, Sieradzka 4.

Okulary i binokle wfYst!<ich fasonów ze
. . .  * sm arni pierwszej ja-, P0. .c e n a c h  Przystępnych można dostać

MsamisSowskim „Jakób Grosberg"
¡Reperacje okularów i binokli 

na poczekaniu. ■

2 0 %  taniej bo w mieszkaniu a nie w sklepie

aBŁAWATNY M .  S Z 9 T T E N A .
w P i 3 łr:-t3 .vi2 Try'D , ul, S ' . j v  ic ł i a j ł  (K i is'<u N*. 1 1.

Skład zaopatrz® ly na sezon zimowy w olbrzymim 
wyborze w jeiw abie, popeliny i wełny, najmodniejsze towar/ 
garniturowe, paltowe męskie i damskie. Plusze, baranki, w a- 
taliny, podszewki, kołdry watowe, kap/ pluszowe, firanki po

krycia meblowe, swetry, chodniki, barchany, flanele i t. d.
C e n y  b a r d z o  p r z y s t ę p n e .  

U r z ę d n i k o m  u d z i e l a  s ię  k r e d y t u

T e le fo n  Nr. 244.

C u k i e r n i a  Piotra .  B o r c z y k a
IMF l ̂  I  ̂ł 4* I f  W I I I I -T w *  ̂ ä ł — ? .  ̂V .  .

r m ^ t f i i ,
I W i O

w Piotrkow ie Trybunalskim ułĆ-Kałiska
poleca w wielkun wyborze: czekoladki, karmfctfn, bakalie 
r F K u ;  O Z D O B Y  C H O I N O W E

PKZVSTĘPN E! —  CENY PR Z Y STĘPN E

10
inne słodyczy»

Codziennie od godz. 6 wieczorem

U W A G A !
do f i r m y  L .

N A G W I A Z D K Ę U W A G A !
w Piotrkowie Tryb. ul. Piłsudskiego 3F Ö R S T E R

nadeszły w wielkim wyborze

PATEFO N Y  i GRAM O FO NY
szf ^ ° .we’ walizkowe w cenie już od IOO zł. i T rownteż w wielkim wyborze najnowsze: na orania 

^koncertowe, taneczne, śpiewy solowe i chóralne, kolQdy i t d
S P R 2 E D A Z  NA D Ł U G O T E R M IN O W E  R A T Y !

li
JÓZEF BRZEZIŃSKI w Piotrkowie

--------------—  uSica Żarnowa
C h rze śc i jań sk i  Z a k ła d  S to la rsk i .  ______

ME 8 L E |  SPEC J A L N O Ś Ć  I ME B L E
( Skład bogato zaopatrzony w meble wszelkiego rodzaju od zwykłych 

do naj wykwintniejszych. Zamówienia wykonywa się szybko i śtarannie 
^Sprzedaż na raty i za gotówkę! Poleca otomany i leżaki

W  K U P U J C I E  T Y L K O  U Ź R Ó D Ł A !
!S8S5ieg)S?32S

--------—||T-nt-|-|-|-|

Redaktor ALEKSANDER PAŃSKI

Zarząd Akad. Koła Piotrkowian zawia
damia, że dyżury Koła odbywać się będą 
we wtorki i piątki od 14 — do 20 godz. w 
Gimn, Państw,

Za Zarząd Szajewski.
12343

DOBRE MASZYNY BĘBENKOWE
T Y L K O  Z ł .  2 3 0  ^

Unikajcie wszelkich agentów i pośredników
Każdy kto m a -----
z a m i a r  KUPIĆ

.....w w . Nie dajcie się wyzyskiwać.

Maszynę do szycia rower, patefon
najlepszych, pierwszorzędnych fabryk 

a Ẑ r.Óci  ̂ T Y,L K O  d0 e9 ?- od r. 1896 firmy
^ ¡O trk Ó W , Piłsud skiego  3 2i,PTe?iw szpitaIa5

O d z ie  m n 7 t i 3  n a h v r  ł o b m u a  —  i — __r._ ____u . , . . w - T ró jcy .
—  w  .*7 « ->■ o «ł f  • C l W  W  f  *  I ł O U U S
gdzie można nabyć łąkowe na długoterminowe 
kach z 10-letnią gwarancją dobroci. 12202 spłaty i dobrych 'warun- 

Bezpłat.-ia nauka haftu.

»n *. I wjimw. Zmklmij CrsiUuM „A F.i.kf" w Piotrkowi», ■] Ufloaiw S, (.1 (1


